CENA PRENUMERATY s w Łodzi z odnosze- 

skrywa rócznie Mk. 21, pół- 
' ceznje Mk 10.508, kwartalnie Mk. 5,25, mis- 
i „Zagranieą kwartalnie Mk. 6, 


niem do domu i na. 


„ięeznie Mk. 1,75, 


Nowa faza 
_ sprawy polskiej. 


a> 5 -Pod takim tytułem - „Głos“ war- 
szawski -w wydaniu porannem z d. 


15 listopada r. b., M 297, wydruko- 


wał artykuł wstępny, omawiający 
ewolucje, jakie przechodziła sprawa 
polska w ostatnich tygodniach po na- 
radach, odbytych z hr. Czerninem, 
podczas jego ostatniej bytności w 
Berlinie. Ze głównym przedmiotem 
narad -była sprawa polska, jest to 
fakt, stwierdzony urzędownie, lecz 
nieprawdą jest, by rokowania pemię- 
dzy obu państwami oentralnemi w 
sprawie polskiej. były już zakoń- 
czone.  " l | 


dała powód. prasie niemieckiej do wy- 
stąpienia z szeregiem artykułów, oma- 


. wiających rzekome pomysły hr. Czer- 


sprawy. polskiej. a 
|. Glos zabrała prawie cala prasa 
niemiecka, od „Vorwźrts'u* począw= 
szy, a -na  „Kreuzzejtungu* skoń- 
 ozywszy. Występują one ostro prze- 


nina eo do ostatecznego rozwiązania 


-ciw pomysłowi. hr. Czernina, wysu- 
| wając trzy rodzaje zarzutów: przeciw- 


projektowi, stosownie. do swego par- 
tyjnego zabarwienia. Jedni występu- 
ją z zarzutem, że pomysł hr. Czer- 
nina nie da się pogodzić z uchwałą 
parlamentu z dnia 19. lipca r. b.j od- 
pąwiodzią mocarstw na notę Papieża, 
w której. państwa centralne i ich 
sprzymierzeńcy zadeklarowały projekt 


stawie samookreślenia narodów co de 
ich przynależności państwowej. Inne 


występują w obronie uchwały wie-. 


kszości stronnictw parlamentu Rze- 
szy Niemieekiej, domagającej się za- 
 Bzczytnego pokoju z wyłączeniem 

aneksji i wszelkich pogwałceń. Or- 
gany prawicowe natomiast zarzucały, 
że rozstrzygnięcie sprawy polskiej 
przed kongresem pokojowym utrudni 
porozumienie z Rosją. Nawet pisma 


wiedeńskie, naogół życzliwie usposo- 


bione dla projektów hr. Czernina, wy- 
powiadały się przeciw oddaniu Galicji 
państwu polskiemu. == 0000 pon 

. Komentarze prasy niemieckiej na- 


dały pomysłom hr. Czernina bądź eo 


bądź charakter aneksyjny.To też miała 
na myśli prasa'niemiecka, gdy„Kreutz- 
zeliung* powtórzyła, że Anglja mo- 


głaby wywiesić flagi, gdyby podczas. 


wojny Sprawa polska w ten sposób 
była rozwiązaną, p 
Byłyby to bowiem tendencje a nek- 
syjne państw centralnych, 60 ugrunto- 
wałoby cele wojenne Angiji i jej 
tryumi dypiomatyczny. Stosunek lud- 
neści Polski, Litwy i Kurlandji do 
tej formy rozwiązania ich aspiracji 
państwowych nie zaważyłby na opinii 
. koalicji. Dla niej istniałby sam fakt, 
że ziemie te należały do Rosji, jej 
sojusznicy. 0. 00 TEA E a 
| Rzekomy pomysł hr. Czernina 
polega! jakoby Ra tem, że Królestwo 
Polskie z Galicią tworzyłoby samo- 
dzielne państwo w związku z Austeją i 
Węgrani!, Litwa zaś samodzielne wiel 
kie księstwo pod protektoratem Nie- 
mieg. ` | Pen e 0 
- Zastosowanie do sprawy polskiej 
formuły hr. Czernina nosiłioby, na se- 
bie cechy rewizji stosunku dO Was 
runków programu pokojowego mo- 
carstw Centralnych. Uważać ją też 


Treść tych rokowań, bynajmniej | 
niestwierdzona ze strony urzędowej, 


z „da r. b.) i | | 
zawarcia pokoju bez aneksji na pod. | 


A YE A a 


można za balon próbny co do groź- 


by hr. Czernina, wyrzeczonej- przed 
miesiącem na bankiecie w Budapesz- 
cie, groźby, że w razie przedłużania 
się oporu koalicji, państwa centralne 


będą zmuszone zmienić swoje cele 


wojenne. Jeżeli tak, grośba wywoła- 
ła pożądany efekt, albowiem w je- 


dnym z ostatnich numerów „Poczty 


Polskiej” znajduje się doniesienie ko- 


respondenta „Timesa* londyńskiego. 


mniej więcej następującej treści: . 
Obecna sytuacja w Polsce jest 


nadzwyozaj krytyczną i niebezpie- . 
.czną. Rzeczy przybrały taki 


obrót, 
że sprawa polska musi być rozwiąza- 
ną według życzeń państw central- 
nych. PAD UAE SEA AE 
== W Polsce musi powstać rząd 
polski i powołać stalą silną armię. 
Wprawdzie nie będzie ona prowadzi- 
ła ofensywy przeciw. Rosji, ale stanie 


na granicach wschodnich, by bronić. 
Polski przed wtaronięciem wojsk ro-. 


syjskich. Znaczyć to - będzie połą- 
czenie się Polski z państwami cen- 
tralnemi, które tym sposobem uwol- 
nione z irontu wschodniego znaczna 
siły będą mogły użyć gdzitindziej. 


Nastąpi to w miesiącach jetnich roku 
przyszłego, o ile koalicja nie zdobę 


dzie się na stanowczą rezolucję w 
sprawie polskiej, która ma doniosłe 
znaczenie dyplomatyczne i po wojnie 
Poiska przywrócona do życia niepod- 
ległego przez państwa centralne bę- 


„dzie i wtedy: uzależniona od nieh 


politycznie i gospodarczo. : („Goniec 
warszawski” nr. 309 z dnia 5 listopa- 


- W odpowiedzi na te pogłoski na- 
stąpiło ;ze sfer miarodajnyeh  urzę- 
dówe zaprzeczenie, stwierdzające, iż 
rzeczywiście sprawę polską, jako na~ 
der ważne zagadnienie chwili bieżą- 


cej rozpatrywano. w Berlinie by módz. 


na konierencji wspólnej rozwiązać ją 
rzeczowo w myśl aktu -go listopada 
1916 r. i 12 wrzęśnia r, b. RZE 

- Prezes ministrów austrjackich, 
dr. Seidler w odpowiedzi na interpe- 
lacje w 'sprawie przyłączenia . Galicji 
dv Polski zwrócił uwagę, źe sprawa 
polska nie może być przeszkodą do 
zawarcia pokoju, wyłącza . bowiem 
wszelką przemoc. , po oo : 
| Groźba . hr. Czernina, rzueona 
pod adresem koalicji w Budapeszcie, 
nie jest jeszcze aktualną, a tem sa- 
mem i jego projekty. rozwiązania o- 


statecznego sprawy polskiej łączą się 


z ogólnem pragnieniem pokoju i 
przed kongresem pokojowym nie bę- 


„dą łatwe do przepruwadzenia, 


„ . Dalej dr. Seidler oświadczył, że 
społeczeństwo polskie musi wyrazić 
zdziwienie, iż spory o jego losy idy- 
skusje toczą się bez jego współu- 
działu. BAR 


Państwo polskie, jako miepodle- 


gło jest już faktem urzeczywistnio- 


nym. Powołał je do życia akt 5 li- 


stopada 1916 roku, powzięty po dłuż- 


szym namyśle i przygotowaniu, u- 
gruutował akt 12 września r. b. po- 
wołujący do życia Najdostojniejszą 
Radę regencyjną, jako uosobienie 
najwyższej zwierzchniej władzy pań- 


Stwowej, | 


-Ostateczne rozwiązanie sprawy 
polskiej, zakończył dr. Seidler, nie 


możo się odbyć po Za plecami Rady 
Regencyjnej 1 bez jej udziału. Sama 
Polska postanowi o swoim stosunku 
do pańsiw centralnych, któro wyka- 


k, 19 listopada 1917 r. 


zały dużo dobrej woli . dla narodu 
polskiego. Stosunki zewnętrzne i 


wewnętrzne wymagają ścisłej łączno- 
ści całego społeczeństwa polskiego z 


Najdostojniejszą Radą Regencyjną i 
tego, by tron polski jak najrychlej 
stał się faktem w stolicy Polski, w 
Warszawie. Sa 
Wnioskować z tego można, że 
dyskusja, jaka się toczyła nad pomy- 
siłami hr. Czernina, pogłębiła sprawę 
polskę i przyśpieszy ostateczne jej 
rozwiązania  , A | 
SE | St, £p. 


= Związek miast. 


, Wśród zawieruchy, co ogarngła 
świat cały zamętem, dotychczas niezna- 
nym w dziejach; wobec klęsk, strat 
i spustoszeń, przyszynionych kraiowi 
naszemu przez wojne powszechną, 
naród nasz wykazał przedziwne od- 
czucie tej prawdy, że bez utrzymania 
wewnętrznego ładu nie może istnieć 
Życie zbiorowe, zabezpieczające mis- 
nie i życie współobywateli, oraz stan 
naszego narodowego posiadania. Wy- 
kazał przytem spory zapas sił twór- 
czych, energji- i dobrej woli, oraz 
poczucia obowiązków obywatelskicii 
i patrjotycznych. Daje to wymowne 
świadectwo niezaprzeczonych praw 
naszych do samodzielnego, niepodle- 


"głego życia narodowego, pomimo, że 


rozbici na partie, nie mogliśmy je- 
szcze skonsolidować w dostateeznym 
stopniu naszej zbiorowej myśli poli- 
tycznej. Jest to tragedja naszej stu- 
letniej. przeszło niewoli, życia konspi- 
racyjnego, bo jawvie zrzeszać się nam 
nie: było wolno. 
pola pracy zbiorowe, na których 
zrzeszenia Lyly dopuszczalne, krępo- 


wano taką masą przepisów i zastrze- 


żeń, że Życie nasze zbiorowe piynąć 
musiało 'wąziutkim strumykiem po- 
wszednich trosk i zabiegów o bardzo 
ograniczonych celach i wątpliwym 
pożytku dla sprawy narodowej, nad 
którą pieczę mogli mieć ci tylko, oo 
nie wabając się narazić życia lub wol- 
nóści swojój, zeszli w podziemia, by 
tam w drodze tajnych konspiracji, 
propagować nasze idee narodowe. 
„Niema też nic. dziwnego, że na 


calym obszarze kraju życie polityczne 


Zzamarło, jógo ludność ogarnęła apatja 
i zniechęcenie, a jedynie w wielkich 
zbiorowiskach ludzkich głucho tętnią- 
ły echa pracy podziemnej, ujawnia- 


„jącej sią w roezezucanych od czasu do 


czasu odeżwach 1 brosuurach litera- 
tury nielegaluej. e 

c0 A jednak z chwilą wybuchu woj- 
ny wojska niemieckie, idąc w ślad 
za ustępującymi pospiesznie: woj- 
skami rosy jskiemi; prawie nigdzie nie 
znalazły beztadu i anarchii, wszędzie 


spotykały ich naprędce zorganizowa- 


ne komitety obywatelskie, milicje, 
pilnujące porządzu i bezpieczeństwa 
ogólnego. W miarę, jak ustępowały 
władze rosyjskie, tworzyiy się one 
w ciągu paru godzin, pospiesznie 


1 sprawnie, i obejmowały opuszczane - 
posterunki rządowe 1 publiczne, nie 
pozwalając rozpasać się bezladówi - 


1 anarchii. Tak było na początku woj- 
ny.. W miarę jednak, jak burza wo- 
jenna odđdalaia się Ku. wschodowi — 
a w kraju zaczęły powracać stosunki 
jeżeli niezupełnie normalne, to wiał- 


< 


już jego statutu rvżpocznie 


CERA OGŁOSZEŃ: Na stronie I-eji w tekście 
mk. 815 f. za wiersz pet. jedno-łamowy. Nekro- 
| logja i Reklamy 75 f. za wiersz | 

|| zwycz, 50 f. za wiersz pet. Drobne po Tf.za wyraz. 


pet. Ogłoszenia 


i przepisach, regulujących wśpółżyci n > 
mieszkańców, zaczęły powstawać 
związki, stowarzyszenia, kooperatywy. 
mające na widoku ulżenie doli miesz- 
kańców, gnębionych przez koniecz- 
ności wojenne i związane z wojną 
warunki, utrudniające byt codzienny. 
Ileż to miljonów ludzi instytucje Bpo- 


Żywcze, delegacje zaprowiantowania 


ludności, kooperatywy żywnościowe 
uchroniły od śmierci głodowej? Na 
pozór wydaje się to niewiele — litr 
pożywnej zupy i ćwierć funta chleba 
za 10 do 30 fenigów dziennie; ale do 
„przygotowania tej strawy dla tysięcy 
ludności potrzeba ponieść niemało 
trudów, pracy i stworzyć liczną.a_ 
sprawną organizację. Ten zas litr eie- 
płej zupy z chlebem, choóby raz na 
dzień podany, posilił niejednego, któ. - 
romu wojna wytrąciła z ręki zarobek. 
Jeżeli, dalej, weźmiemy pod uwa- 
gę ten niezwykle ożywiony ruch, jaki 
zapanował w tworzeniu najróźnorod- 
niejszych _ zrzeszeń i _ związków, 
owe częste a liczne zjazdy zawodow- 
ców w różnych dziedzinich pracy. 
społecznej i wytwórczej, możemy 
mieć zupełnie uzasadnioną nadzieję, 
że po wojnie, jakiekolwiek tylko 


spotkaią has losy, Kraj będzie” do- 


brze na ich przyjęcie przygotowany, 
zorganizowany i gotów do pracy, do 
dalszego rozwoju swego gospodarcze: 
go, narodowego i politycznego bytu. 
< Koroną tej pracy organizacyjnej 
jest zaprojektowany związek miast. 
Królestwa Polskiego, do którego na» - 
leżyć mogą wszystkie miasta i gmi- 
ny generałt-gubernatorstw—warszaw= 
skiego i lubelskiego, w. których za- 

stoso wano ustawą o samorządzie miej. 


„skim. 8 
To taż ograniczone 


 Przystąnienie do Związku -odby: 
wa się na podstawie uchwaly Rady 
miejskiej i magistratu. Zadanie związ- 
ku polega na samopomocy w orga- 
nizacji finansów miejskich, zospodar- 
stwa miejskiego,  uiednostainieniu 
orzanizacji magistratów, przepisów 
administracyjnych i policyjnych, apro- 
wizacji ludności, stanu Sanitarnego - 
miast—słowem wspólna praca w za- 
kresie dobrobytu. miast naszych, poid- 
niesienia poziomu ich: kultury, oświa- 
ty i zdrowotności, 

Bedzie to więc związek potężny, 
ogarniający kraj cały i miljeny jego 
mieszkańców. Miasta, zwłaszcza wie- 
ksze, są kulturalnemi środówiskani 
danej okolicy; podniesienie zatera ich 
kultury jest równoznaczne z podnie: 
sieniem kultury całego kraju. W tem 
leży doniosłe. znaczenie tworzącega 
się zwiąaka miast, . | 

Ziazd delegatów w stolicy naszej, 
Warszawie, w celu zawiązania 
związku 1 przyjęcia Opracowanega 
się dziś 
w poniedziałek, E 
| St. Jan 


a r óRyg ik óm 


— Uwouzysieść Św. Stanisla 


wa. W dniu wczorajszym % okazji 
ucoczystości św. blanisiawa kostki 


z Rosikowa, patrona Polski i jej mto 
dzieży, w kosclołach rZymsko-kato: - 
lickich odprawione zostały uroczysta 
nabożeństwa. | i | 

W Kosciele Św. Stanisława Kost- 
ki, z okazi! przypadającego odpustu, 


-dym razie Oparte ua zasadach prawa nabożeństwo  rozpoczęly nieszpory 


w soboto, o 5 po poł z wystawie” 
niem Przenajświętszego Sakramentu. 


Po prymarji, o godz. 8=ej odpra- 


włono mszę. św. na intencję chóru 
 sumowego i związku ministrantów, 
podczas której członkowie związku 
przyjęli Komunję świętą. Odpowie. 


. dnig naukę na mszy dla uczniów wy- 
głosii ks. pref. Stańczak, Sumę uro- 


czystą celebrował ks. Muznerowski 
„m Tuszyna; podbiosłe,. patriotyczne 
kazanie wygłosił ks. prob. Giebar- 
towski. : TAa 


Uroczysłości odpustowe ZAKOŃW 


naszej Ojczyzny, oraz nieszpoty z wy- 
stawieniem i procesią. 

_. Również w kościele św. Krzyża 
odbyły się okolicznościowa modły 
i księża wygłosili odpowiednie kraza- 
nia. OZ EA aid n 
"Młodzież: szkół srednich w przed: 
dzień dnia swego patrona przystepo- 
wała gremajalnie do spowiedzi i Ko- 
munji św. > 
„ W dniu wczorajszym rozpoczęły 
sią również specjalne nabożeństwa 
ku czci Św. Stanisława Kostki dla 
młodzieży, które będą i nadał odpra- 
wiane po nieszporach, 
po poł. 


(— W sprawie plantacji miej- 
skich. Prolektowane w roku bieža- 


cym przez Wydział plantacji miej. 
skich zadrzewienie kilku ulic, nie mo- 
że ostatecznie dojśc do skutku wo- 
bec perjodycznych przeróbek chodni- 
ków przez właścicieli domów. 

„_ Ostatnio w mieście naszem usta- 
lił się zwyczaj ciągłego podwyższa- 
nia chodników przy każdej napra- 
wie. Powoduje to zagłębianie rosna- 
cych na chodnikach drzew,' które 
wskutek tego marnieją. Z tego wzglę- 
du wydział plantacji miejskich po- 


stanowił wstrzymać wykonanie pro- 
jektów nowych zasadzeń drzew na. 


ulicach do czasu ostatecznego uregu- 
Towania sprawy poziomu chodników: 


„Rosnące wokół kościoła św. Krzy- 
Ża stare topole, grożące  runięciem. 
wskutek zmurszenia pni wewnąrz, 
wydział plantacji miejskich polecił 
wyciąc i na'' ich miejsce posadzić 
lipy. i | 
Ej ffa zjazd związki misst 
Kuól. Polskie go. Na zapowiedzia- 
ny d. 19, 20, 21 b. m. Zjazd organi- 
zacyjny Związku miast Królestwa 
Polskiego w Warszawie wyjechali 
z ramienia Rady Miejskiej, jako dele- 
gaci: prezes inż. T. Sułowski, E. Kra- 
- suski, dr. J. Sachs, A. Rżewski, inż. 
A. Russak i L. Weiss, nadto jako 
członkowie nadzwyczajnej komisji 
p. J. Gralak i Salo Budzyner, ze stro- 
hy. zaś magistratu p. nadburmistrz 
L. Skulski, burmistrz Kernbaum, inż. 
Dylion, Kókeli i Krasucki. ERA 
— Pomoc lekarska dla robote 
mikéw. Biuro centralne btowarzy- 
szeń zawodowych zwróciło się de 
16dzkiego Stowarzyszenia lekarzy z 
prośbą o zorganizowanie pomoey le- 
karskiej dla robotników. Na ostat- 
niem posiedzeniu lekarzy prośba ta 


zostsia przyjęta przychylnie, poczem. 


wyłoniono specjalną komisję, składa. 
jącą się z 2 lekarzy i kilku przed- 
stawisieli organizacji zawodowych w 


"galu wypracowania projektu udzielą: - 


nia pomocy lekarskiej robotnikom. 

— 2 fawa Lekarskiego. We 
środe, 21 b. m. 0 godz. 7-ej wiecz. 
odbędzie się posiedzenie T-wa Le- 
karskisgo zZ następującym porząd- 


kiem obrad: odczyty: 1) Błonica ucha. 


środkowego. 2) W sprawie przychodni 
„dia rakowatych. | i = 
— $ zapomogę. Zarząd Tow. 
schronisk św. St. Kostki postanowił 
wróciś się do Magistratu m. Łodzi 
5 orniva o Udzielenie zapómogi w 
sucuie 30,006 marek dla swego domu 
stersów. ` £ 
Gdczyty prof. Trojanows= 
uisgo. 'Onegdaj „w Dowu Lado» 
wyw odbyiy się zapowiedziane dwa 

śszyty prof, Winoeutego Trojañow- 
kiego zu Warszawy. | 


FÈ) 
 lrsiegevt objasnit znaczenie prac 
- Śdestigecu: „Warszawa, „Polonja”, „Li- 
tumnia* | „Sybir, plastycznie ud- 
twaszającycu te męczarnie 1 kięski 
«zaj dały w owych latach przecho» 
„RZA F Ea Ar i | 
W drugim wykładzie o godz. 8 
W.ZCZCYBM. pfui, Urojsnowskt mówił 


x 
ŁZY PORTE SOLNEJ 
ODA REZ lua, 


6 godz. 5-8] 


. prowadził prezes p. A. Górecki. 


„obrót wynsa! mk, 31,291, 


| Oba adozyty prof. Trojanowskie-_ 


go były ilustrowane obrazami świetl- 


nymi, odtwarzającemi odbitki dziel 


Grotgera i Wyspiańskiego. | 

— Karty na węgiel są obecnie 
wydawane w ećentrali  chlebowel 
(Andrzeja M 4), a nie w ucząstkash 
karty chlebowej. Dla otrzymania 
karty na węgiel należy zaopatrzyć 


się w świadectwo gospodarza domu'* 


‘z adnotacją, ile pokojów zajmuje da- 
na osoba, oraz w zaświadczenie u- 
cząstku karty chlobowej, że karta 
ana. 


— z kom. zagonkéws. - Komitet 


gzagonkáw zwrócił się do Delegacii 


N. P. B. z prośbą, o oddania do dvs= 
pozycji komitetu, niewyzyskanych 
dotychczas przestrzeni, położonych 
w ebrębie miasta, jak 1) niezadrze- 


wioną. część parku „3 Maja“ od ul. 


Przędzalnianej; 2) placu miejskieco 
przy ul. Drewnowskiej; 3) niezabru- 
kowaną ulicę wraz z dwoma szero- 
kimi  chodnikami, przeprowadzona 
wzdłuż plantu kolei Kaliskiej od szosy 
Kónstantypowskiej do Karolewa. . 
— Zydowsita Rada najwytsza 
Na posiedzeniu komisii żydowskiej b. 
Rady stanu rozważano świeżo — po- 
dług „7. Wari* — sprawę utworze- 
nia żydówskiej Rady Najwyższej, — 
Komisia: dosżła do wniosku, że Rada 
taka jest potrzebna, jako. centralna 
reprezentacia żydowska. Komisja o- 
rzekła dalej, że ta najwyższa insty- 
tucia żydowska powinna się nazy- 
wać tylko „Rada żydowska, a nie 
„Rada Najwyższa“, oraz, że nia pa- 
winna mieć charakteru specjalnie na 
rodowego, lecz czysto religijny cha- 
rakter, w zakresie kompetencii od- 
nowionei organizacji ominnej. 
— Padwieczorek u kandłoweów. Nie- 
zwykłem powodzeniem cieszył się zorganizowany 
wczoraj pierwszy w tym sezonie „podwieczorek”* 
u Hamdlowców polskich. Zgromadził on bardzo 
liczny zastep członków, dając im możność spe- 
dzenia w dobranem kole osób kilku chwil nader 
przyjemnie. Nastrój panował bardzo serdeczny, 
Na program pCcdwieczorku >łożyły się różne 
pradukcje, jako to: kwartet meski, który odśpie- 
wał szereg pieśni ludowych, Śpiew solo (p. Bu- 
bnow), który wykenał:  „eleaje*  Mezsaneta, 
„Dumkę” Wrońskiego; „Jaśminy* — Halperna, 
„Tęsknote" Falla i t. d.: monologi w interpre- 
tacji p. Freudenberga; na zakończenie odegrzno 
jednoaktową komedję „Bzik mojej żony“. 


Wykonawcom nie szczędzono zasłużonych 
oklasków. ea É 

(W przerwach pomiędzy jednym a nastep- 
uym numerem programu przygrywało trio śmycz- 
kowe. k ; E | 
Podwieczorek wczorsjszy niezawodnie za. 
chęci organizatorów do urządzania częściej tego 
rodzaju rozrywek towarzyskich. 


- Ze zwłązków i stowarzyszeń. - 


"XK Z Tow. muzewokaln, 


„„Żuten- 
berg*'. Wczoraj o godz. 6-el + 


po południu 


w lokalu Stow. drukarzy łódzkich odbyło sie 


nadzwyczajne zebranie ogólne, które zagaił i 

- Na wstępie, na wniosek przewodniczącego 
uczczono przez powstanie pamięć zmarłych 
członków Ś. p. Z. Gumiństiego i K. Szpringa, 
poczem Odczytano protokuł z ostatniego zebra- 
nia. - 

Wobec tego, ża wiekszość członków chóru 
nieregularnie uczęszcza na lekcje śpiewu — na 
wniosek p. Burmana zebrani zgodzili się. jedno- 
myślnie na zmniejszenie zespołu chóru de po- 
dwójnego kwartetu. i 
' Wobec ustąpienia czterech dotychczasowych 
członków zarządu, a mianowicie pp. Góreckiego, 
Rowińskiego, Andrzejaka i Dębowskiego zarzą- 
dzono nawa wybory członków, które dały wynik 
następujący! Na prezesa wybrano p. Teodora Hy. 
żego, na wice-prezesa p. Kępińskiego, na sekre- 
tarza p. J]. Burmana, 
p. Pawlikowskiego, na pomocnika ' skarbaika p. 
J. Podczaskiego. Do komisji rewizyjnej weszli 
PP. Hencz, Borysiewicz i Górecki. 
> Z Tow. śpiewaczego im. Mioniusze 
Ki.Wczoraj, w.lokalu przy ul Szkolnej 36 23, 
odbyło się, pod przewodnictwem p. M. Sobociń- 
skiego, ogólne zebranie Tow. śpiewaczego imienia 
Momiuszki, PN 

Sprawozdanie za rok 1916-17 wykazało, ża 
Tow. urządziło 16 wieczętnic z programem wos 
kalmo-dramatycznym, 3 wieczory literackie, pov 
święoohe Miotiawiczowi, Krasickiomu i Słowaca 
kiemu uadto brałó udzisł w 5 komaskiach, UTzą = 
dzamych na cels społaczne. | i 

"Tow. liczące 360 człoakőw, w tem 120 
czynnych, składa sie z 4-ch chórów, mianowicie: 
dwuch męskich, 1 mieszanego i dziecięcego 
(złożonego z 58 członków-dzieci). Kierownikiem 


 Ghórów jest p. Henryk Mitek. - 


Sprawozdanie z działalności istniejącej przy 
Tow. kóoperatywy spożywczej wykazało, że 
z czego na Czysty, 
zysk przypada mk. 2715. OR zaa 
_ Po przyjęciu i zatwierdzeniu sprawożdań, 
Tożważano wnioski zarządu i postanowiono urzą- 
dzić w daliu 24 b. m. obchód uroczysty św. Cs- 
cyhi, nadto uchwalono wybrać komisję dla 
Opracowania regulaminu wewnętrznego [-wa, 
Oraz pawolać komisję, xtóra zajmio się windy- 
kowaniem zaległych składek członkowskich. Urwg- 
1że0ie lej komisji powierzona p. M.  Sobęcin= 
skiemua: > 


na węgel dotychczas nie była wy-- 
czył różaniec i modły za pomyślność d a, 2, | 


'z ramienia maa'stratu wyjechali: 


na pomocnika sekretarza. 


nych astrów 
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Do zarządu wybrani zostali pp. Józef Wol* 
czyństi, Alfred Laski, Józef Oświęcimski, Euge” 
niusz Bakiński, Pictr Smolarek, Jan Kowalczyk, 
Klemens Orchulski, Stanisław Gebel, Ansstazy 
Bitdorf, Stefan Michałkiewicz, Stanisław Krajew- 
ski, Kazimierz Szczepaniak, oraz jako zastępcy 
pp. Jan Goliński, Józef Chrzanowski, Józef 
Kwast, Stefan Kabat, Władysław Grzegorczyk, 
Stefan Krawczyk. | "er; 

Do Komisji rewizylnej weszli pp. Paweł 
Goliński, Franciszek Wiliński, Adam Jaroszyński. 
oraz jako zastępcy pp. Wincenty Perzyński, Jó- 
zef Pawłowski i Gustaw Tursz. | 

W końcu zeblania prezes Wołczyński wyra” 
zil podziekowanie p. Wacławowi Butkiewiczowi 
za ofiarowany biust Kościuszki. 


Z prowneji. 


— Z Pabianice. Na zjazd związku miast 
nadburmistrz 
inż. A Orlowski i ławnik I. Hans, z ramienia 
Rady Mielskiej radni: dyrektor Teodor Hadrian 
i Franciszek Nawrocki. . T 

— Dzisiaj, o godzinie 5 i pół wieczorem od- 
bedzie się posiedzenie członków zarządu. Stow. 
właścicieli nieruchomości, celem wyboru nowe- 
g2 prezydjuw, adyż obacne złożyło swoje mæn- 
daty. Na sprzedaż drzewa wyznaczono trzy dni 
w tygodniu, a mianowicie poniedziałki, średy i 
piątki od godz. 10.rano do 12 w południe. 
~ == Dziś į polutrze w lesie miejskim odbe- 
dzie się Wcytacja drzewa budułcowego. | 

— W nejbliższym czasie odbedą się wybory 


do zarządu gminy zydowskiej. W tym celu cd- 


były się już dwa zebrania w magistracie. 

— Magistrat wniósł na posiedzenie Rady 
Miejskiei projekt, dotyczący czyszczenia komi- 
nów w mieście, które oddane będzie oddziałowi 
kominiarskiemu straży ogniowej ochotniczej. Re- 
gułamin opłat zostanie ustalcny po porozumieniu 
się z zarządem straży. EC 

s ei 


Z Warszawy. 


wyższych uczelni, — O . depariament sztuk 
pięknych. — Swieta narodowe w szkołach. — No- 
wa instytucja. — Zjazd ludowców. 


z 


me 


— Dotychczas zapisało się na 
Politechnikę warszawska 994 studen- 
tów przy 1231, uezseszezających w 
roku zeszłym. Liczba ta jadnak u- 
legnie znacznemu podwyższeniu, gdyż 
termin składania podań upływa za 2 
tygodnie. żę |, 

=-  Naiwięce! studentów kieruje sie 
na budowę maszyn i inżynierję lą- 
dowa. * E 

W związku z otwarciem lieznych 
ośmioklasowych pensii żeńskich —u- 
derza niezwykła ilość studentek. Z 
eksternów przyjęto w r. b. na Poli- 
technikę 40 paru. u aia 

W uniwersytecie warszawskim 
utworzoną została nowa katedra ję- 
zyka węgierskiego. Lektorem mia- 
nowany został dr. Adrian Diyeky, 
historyk węgierski. . | 

— W tych dniach Polski Klub 
artystyczny złożył memoriał w spra- 
wie utworzenia departamentu sztuk 
pięknych. Memorjał na pierwszy 


pian wysuwa konieczność ujęcia w 


jeden centralny organ opieki nad 
sztukami pięknemi.  - 

— Departament W. R. i Oświe- 
cenia publicznego w sprawie obcho- 
dzenia świąt narodowych w szkołach 
ustalił następującą zasadę: Wolny- 
mi.od zajęć w szkołach z powou 
świąt narodowych są: 1) corocznie 
dzień 8-go maja, 2) w wyjątkowych 


wypadkach dzień, wskazany przez 


specjalne rozporządzenie dyrektora 
departamentu. | 

— Onegdaj odbyło się otwarcie 
Warszawskiego Oddziału Banku 
Związku Spółek Zarobkowych w Po- 
znaniu, mieszczącego się w gmachu 
Banku Towarzystw Spółdzielczych 
przy ul. Jasnej 1. | 

— Zjazd Zjednodzenia ludowego, 
projektowany na 2-go i 8-go grud- 
nia w Warszawie, nie odbędzie się. 


-cL Krakowa. 

Ghmurae i mgliste było tego ro- 
ku święto umarłych; cmentarze tonę: 
ły w zieleni świerkowych gałęzi, mie: 
niły się pastelowymi tonami jesien- 
i złocieni. Nie wolno 
było oświetlać grobów, więć tylko 
gdzieniegdzie drżaly na mogiłach 
pojedyńcze światła, jak gwiazdy zbią- 
Kane. .Mrocznemi alejami poważnie, 
cicho, uroczyście przesuwały się tale 
ludu, bo dziwnie przejmujący nastrój 
płynął ód mglistego państwa -smier« 
Gł, od krzyży, znaczących się widmo» 
wo w mroku kona;jącego dnia i od 
tei również  obumierającej natury, 
która w ostatnie swoje kwiaty i w 
ulociste, 4 draow opadłe. jiścię, BPO- 
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wiła mogiły. W pośrodku cmentarza 
juną Świateł gorzała kaplica i płynął 
szept modlitwy, A gdy cienie wie. 
czoru stały się jeszcze głębsze, pod 
pomnikiem powstańców z r. 1863, od- 
"Śpiewała młodzież „Rotes Konopnic- 
kiej i „Jeszoze Pólska nia zginęła *, 
a połam długi pochód sylwetek ludz- 
kich przesunął się po mrocznem 
cmentarzysku, by u erobów legjoni- 
stów powtórzyć śpiew. - 

"A potem od miasta zmarłych, 
zaczęto powracać do miasta żywych 
Zazwyczaj silnie zazn”czał się kon: 
trast pomiędzy ciszą cmentarza aja- 
sno oświetlonemi, gwarnemi ulicami 
śródmieścia. pł 

Z szeregów dobrych synów Oj. 
czyzny i Kościoła zabrała panuiącz 
jeszcze wciaż w mieście epidemia 
czerwonki delegata Adama Fedrowi- 
cza; zmarł w 64 roku życia, po kilku 
tygodniach choroby. Miasto nasze, 
pamiętne licznych ulg, jakie wyjed- 
nał ludności w ciężkich chwilach 
r. 1914 i 15 (był jednym z tych nie 
wielu, którzy na stanowisku wytrwa- 
li, niosąc zagrożonej ludności prace 
energiczną, wytrwałą, broniąc . jej 
praw i interesów) żegnało umarłege 
szezerym Żalem i serdeczną modlityą. 
.. I tak potężna kosa śmierci czyni 
coraz większe wyłomy w szeregach 
poza frontem, W czasie otwarcia 
Wszechnicy Jagiellońskiej wspomnia- 
no z żalem, że w przeciągu ostatnich 
10 miesięcy Rasz uniwersytet utracił: 
2 emerytowanych i 7 czynnych pro: 
fesorów uniwersytetu.. Ciężki to oios 
dla naszej nauki i jeden z najtrud- 
niejszych do uleczenia. - | pe 

Od dwuch tygodni miasto nasze 
dotknięte jest katastrofą chlebowa. 
Mąki się w tym okresie zupełnie nie 
wydawało, chieb w racjach zamniej- 
szobych i to tylko od ozasu do eza- 
su. Przed piekarniami rozgrywają 
się znowu dantejskie rzeczy.. Nie 
wiedzieć z jakie) racji magistrat z 
$2 .piekarń zamknął 10 i tym sposo- 
bem stworzył znowu „ogonki* chla- 
bowe, zmuszając ludność do czaka. 
nia godzinami na swoją kolej: bar. 
'zdo sympatyczna poprawka przed 
samą ZIMĄ o 

No wiąs mąki niema... magistrat 
zwołuje posiedzenie, posłowie par- 
Jamentarni radzą i najciekawsze w 
całej historji jest to, że -przedstawi- 
siele narodu i miasta, którzy od sze- 
regu miesięcy nie tylko mogli, ale 
powinni byli wiedzieć na eo się za- 
nosi, dziś odgrywają rolę ludzi za- 
skoczonych  niespodziewaną kata- 
strofa. a WAN 9, 2 4a M 


= 


| moda 


Śmierć Rodina. 

W sobotę zmarł słynny rzeźbiarz 
August Rodin. OCZJE m. 

W historii sztuki zajmuje Rodin 
stanowisko wyjątkowe, a tak potężne 
że w porównaniu z nim mistrze żak 
znakomici, jak Canowa lub Thor- 
waldsen, są tylko wybitnymi indywi» 
dualnie, ale wpływ ich, ani za żyn!a, 
ani później, nie był tak szerokim 
prawie wszechówiatowyła, jak Ro- 
dina. 

Rodin choiał nadać rzeźbie rach, 
zbliżyć ją jak najbardział zu prawdzie, 
nie pozbawiając jej wszakże cesh 
podstawowych i przymiotów zasadni: 
czych. 

Zaczął od rzoźbienia zwierząt pod 
swym pierwszym mistrzem, Carriet- 
Belleuse. Później ozdobił fronton wspa” 
niałej giełdy w Bruksali razóom Z 
drugim swym mistrzem Rosbourgiam 
Debiutował w salonie paryskim bin- 
stem aroniiekia Qaralera (twórcy o- 
pory paryskieji, Dupisro jeduak eJ. 
sąg męża, symbolizującego „wisk Ża- 
lazny*, zwrócił nań uwagę, a kiedy. 
i następne dzieła („Jan Chrzciciel" 1 
„Danaida*) zostały zakupione do mu: 
zeum Luksemburskiego, a za niemi 
znakomita grupa „Stworzenie ezto- 
wieka", dalsza grupa „Do brom“ i 
kilka innych — wtedy zyskał już 
Rodin licznych zwolenmków, ale Za: 
razem i gwałtownych przeciwników, 
Zurzucających Mu dążność reaizad,! 
rzeżby. Jeszcze więcej zacuwylu ž 
jednej, oburzenia 4 drugiej, wywola 
iy pomniki: grupa zbiorowa „Obrona 
„Calais przed auglikami", pomate W3- 


zwolenników. 
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2. ktora Hugo (dla Panteonu) i Balzaca 


8 (dla naryskiego tow. „Gens des Let- 


- dres*.) To samo i grupa „Brama do 
piekieł* jedno z ostatnich jego dzieł, 


- - nie mówiąc o mnóstwie innych. 


,../ Wyrazistość, potega i oryginal- 

ność dzieł Rodina była tak wielka że 
równocześnie z przeciwnikami rosła, 
w równej prawie mierze, liczba jego 
Pomiędzy ostatnimi 


Brak ścisłych wiadomości. 
- Szwedzkie biuro telegraficzne do- 
nosi pod datą 16 b. m.: Wszystkie 
otrzymane tu z Rosji depesze dato- 
wano są dnia 12 b. m. i są bardzo 
nieliczne. Petersburska agencja tele- 
graficzna” dotychczas milczy, zdaje 
się więc, Że jeszcze nie pracuje.  . 
„Zdemoralizowana armia. 
„sl Przez Sztokholm donoszą z Pe- 
łertśburga: — = n | RAA 
-Do Kijowa nadchodzą z frontu 
smutne wiadomości. Sprawa aprowj= 
żaćji armii zaostrzyła się bardzo Zoł- 
nierze, znajdujący się na froncie, od- 
mawiają utrzymywania w porządku 
dwych stanowisk i czyszczenia broni, 
urdądzają natomiast napady rozbój- 


"mićże, piia i grają w karty | 


©:% Podział armii na jednostki naro- 


- dowe wywołał spory i zatargi, jakich 


dawniej nie znano. Na tem podłożu 


dcehodzi często dą staré.. W pułkach 
ukraińskich szerzy się pragnienie po- 
koju i dążenie do zupełnego oderwa- 
nia się od rosjan. Agitacja wyborcza 
do konstytuańty wywołuje niepokój. 
Wzmaga się dążność do gromadnego 
ppuszczania stanowisk i powrotu do 
domów, "NE | 

liedawno jeden z pułków . uchwau 
ił, że ponieważ wojna prowadzona 
jest tylko w interesie burżuazji wzy- 


wa przeto rząd do natychmiastowego 


. zawarcia pokoju, a pozatom żąda u- 
sunięcia wszystkich dowódzców  ba- 
taljonów i innych oficerów. Z żąda- 
niami temi wyprawiono delegację do 
Petersburga. Jest to jeden z typo- 
wych przykładów dozorganizacji ar- 
„MEGO 0 man a E ż w 

Uznanie mowego rządu. 

Londyńskie „Central News“ 'do- 
wiadują się drogą okólną 

burga pod datą 14 b. m: 
_ _ Front rosyjski, z wyjątkiem 5-oiu 
dywizji frontu północnego i kozaków. 
dońskich uznał nowy rząd rewolu- 


LA 


44 


yny" 25 007: | | 

„Daily News* donoszą pod tą 
-sama datą: a e Sag 
= Załoga Oranienbaumu przyłączy- 
4a się do rządu. bolszewickiego i ża- 
Żądała zawieszenia 


froncie. 


Anarchja. z. 

Korespondent sztokholmski „Bor- 
liner Tagoblat'tu* donosi pod datą 
16 b. m., że rozmawiał z pownym ro- 


sjaninem, który opuścił Petersburg. 


w niedzielę. E 


W Petersburgu zapanowało wsku= 


tek zamachu maksymalistów takie 
zamieszanie i taki popłoch, że wszyscy 
notraciń 4 
ców wydosłało się z więzień i w cig- 
gu jednego dnia ograbiło 500 miesz- 
kañ. Osoby przyzwoicie odziane oba- 
wiają się pokązywać na ulicach. - 
słynne muzeum Ermitażu jest 
zupełnie ogrtabione. Mnóstwo przed- 
miotów sztuki znikło, | | 
Jedynym ministrem z dawnego 
gabinetu, cieszącym sią uznaniem 
także maksymalistów, jest minister 
uarynarki, Werderewski. 3 
. Wodług „Nieuwe Rotterdnmsche 
Geurauta”, do „adły News” donosz8 
z Kelerskutya, Że w Moskwie vapa- 
 nówala najzupołniejsza anarchja, 
ksaksymaliści zwołują kona 
a  atytuańię. 


W ostatnim z nadoszłych tu pu- 


merów dziennika rosyjskiego „Sote 
Uatskuja Prawda“ znajduje się ju- 
iórliacja, że Lenin ogłosił komunikat, 
w którym oświadcza, 1% konstytuan: 
lx 4wQlana będzie na dzień 25 listo. 
padi KOBE 0 391 su 
ksiewidzialny minister. 
Wediuy doniesienia biura Keuts- 
ta m ietorsburya, były Minister 
slaw „awuętianych, Nieratow, „po 


- depesza treści 


5 ru i w Moskwis, oraz 
-kami całej Rosji. - 


< Petors= 


broni na oałym 
(0. => „baty są nieważne. Mówi 


glowy. Tysiące przestęp- 


- 75 i ŚŚ, - 
Binge: 
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niejsi rzeźbiarze społeczni. Kto z nich 
przejął się tylko myślą Rodina, idą- 


cą ku nadaniu rzeźbie ruchu i życia“ 


nie naśladując jego gestu i techniki, 
bardzo wybitnej, tego zaliczyć meżna 
do spółtwórców wielkiai szkoły ge- 
nialnego mistrza, Ę 

August Rodin zmarł w Paryżu 
w 78 roku życia. AK KS 


schowaniu w bezpiecznam miejscu 
umów z rządami koalicyjnymi, ukrył 
się. 3 5 
Po: wydali rozporządze- 
nie co Qo aresztowania oo ji 2 
kania a z. ŻA kok 
- Rosja w niełasce. 
Ze Sztokholmu donoszą, iż jedyna 
politycznej, jaka na- 
doszła po przywróceniu połączenia 
 telegraficznego z Petersburga, opiewa: 
_.Nowy minister spraw zewnetrz- 
nych, Trockij, złożył wizyte Bucha- 
nanowi, nie został jednak przyjety. 
„, Wobec tego w sztokholmskich 
kołach rosvjskich twierdzą, ża zaj- 
ście pomiędzy ambasadorem ancgiel- 
skim Buchananem, a rosyjskim mi- 
-"nistrem spraw zewnętrznych, Trockim, 
"oznacza zerwanie między Rosją i Av- 
gja pali, zd 
o Lemim zwycieżył. 
o Biuro Rentera donosi z Petars- 
burgat W piątek woiska bolszewi- 
ków zajęty Gatczynę. Sztab Kiereń- 
skisyo aresztowano. Sam Kiereń- 
ski zbiegł,  Żarządzono pościg za 
ńim. W sobotę walki ustały. 
Doniesienie biura Reutera z Pe- 
tersburpa: W Moskwia podpisano 
warunki, według których tak zw. 
biały korpus gwardii chce złożyć 
broń. O | 
-Komitet ocalenia niegł rozwią- 
zaniu. oo | > 
Bolszewicy żądają jako warunku 
ich wstąpienia do sacialistycznega 
gabinetn koalicyjnego miądzy innemi 
kontroli nad wojskami. w Petersbur- 
"nad robotni- 


Finlandja we władzy socjali- 
(+ „Svenska 
nosi: Cala Finlandja znaiduje się o~ 


<besnie-wa władzy i pod kontrolą so- 


cialistów. Pełnomocnicy obejmują 
„wsżystkie urzędy w całym kraju, Zae 
"równo centralnó, jak gminne. W Tor- 


„ neo np. delegaci rady socjalistycznej 
"zasekwastrowali zboże. u  włoścjan 


„okolicznych. Socjaliści sprawdzają w 
Torned: paszporty wszystkich prze- 
iezdnych. Paszporty bez ich apro- 


więcej o spodziewanym kompromisie 


pomiędzy stronnictwami burżuazy|-. 


w celu po- 
powszech- 


nemi a rowolucjonistami 
łożonia kresu strajkowi 
nemu. AZ. p 
Porozumienie socjalistów 
, Posyjskichb.a 
Biuro Reutera donosi z Peters 
burga: W | l 
Po trzydniowej walce, w ciagu 
"której Carskie Sioło kilkakrotnie 
przechodziło Z rąk do rąk, przystą: 
piono na propożycię Związku kole- 
jowego do rokowań w celu utworze- 
nia rządu, składającego się z przed- 
stawicieli wszystkich = stronnietw 
socjalistycznych, nie wyłączając bol- 
szewików. l . 
Wszystkie te stronnictwa żądają 
zawarcia pokoju. A | 


Wysłanie jeńców z Moskwy. 


Ze Bziokholmu donoszą ilo „Voss. 
Od soboty do ponieduiaiku 
wywożono, na rozkaz ministra wojny 
Wierchowskiego, wszystkich jeńców 
wojennych, niemców i austriaków z 
okręgu moskiewskiego dalej na 
wschód, Rozkaz ministra był bar- 
-dzo kategoryczny i zaznaczał, Že na- 


"leży wysyłać nawet jeńców, zajęlych 


pracujących na po- 
choćby nawet fa- 


cw fabrykach, 
trzeby wojska, 


-bryki te miały być wskutek tego. 


zamknięte. — M 
s Żakiady Futiiowszie. 


Wediug nadesaiych tutaj swisło- 


doniesień, podczas ostaliuich wail 
w Petersburgu uoieryiały dotkliwie 


zńaj dują się prawie wszyscy wybite 


się eoraz - 


i EA 


zakłady Putiłowskie, ponieważ za- 
rząd fabryki, mając po swojej stro 
nie część robotników, nie chciał się 
zgodzić na. źądanie maksymalistów, 
aby zawiesić pracę przy wyrobie 
amunicji i materjałów , bojowych. — 
Wskutek wynikłych na tem tle walk, 
zniszczono kilka odziałów. Fabryka 
nieczynna, o e a 
Propozycje pokojowe, 

„  Sztokholmski korespondent dzien= 
nika „Villag* donosi, ż6 nowy rząd 
rosyjski dopiero po upływie dwuch 
tygodni prześle do państw wojują- 
cych oficjalne propozycje pokoiowe 
i oficjalne żądanie zawieszenia ;bro- 


ni. Nowy rząd spodżiewa się, że do 
tego czasu nastąpi konsolidacja sto- 


sunków. 


BERLIN. (Urządówo). -. 
Główna, ł48-go 


Kommikal niemiecki 


, Wiolka | Kwałarś 
lisłepada. |. | 


Zachodnia „widownia wojny 


Wes Fianfrii ogień artyleryjski 
utrzymany był w graniach umiarkow 
wanych. © SEMS 

Na froncie Arteis i na północy 
od St. Quentin wykonaliśmy pomyśl- 
ne wycieczki wywiadowcze, zdoby- 
waląc przeszło 40 ieńców angielskich 
i kilka karabinów maszynowych. - 

Po wzmocnionym od 2 dni ogniu 
przeriwko frontowi na południe od 
Si. Quentin, nastąpił atak francuski. 
Wróg został odparty w walce na 
bagnety i pozostawił jeńców w' na- 
szych rękach. | > 


Wschódnia wilowna wojny 
Nie ważniejszego. 
Front macedoński. 
Na północ od jeziora Doiranu 
straże bułgarskie odparły ataki ba- 
taljonu angielskiego. | 


Włoska widownia wojny. 


siago włosi ponieśli krwawe straty 


EOW. - o.. w wykonanych znacznemi siłami lecz 
Telogram .Byrant" de-- 


bezskutecznych atakach * przeciwko 
wzęórzóm, które im wydarliśmy. Po- 
między Brentą a Piavo nasze wolska 


wyparły włochów: ź wielu pozycji... * I i 
.w Bernie rozesłało do prasy szwaj- 
carskiej komunikat w którym za: 


. Nad dolnym=bispiem Piave chwi- 
jami wzmoeniź się ogień artylerji. 


mę 


Pierwszy * Gonoral-K watormistrz 


Ludendorths:- 
' wyjeździe jego w związku z tem do 


Komunikaty francuskie, 


PARYZ, 17.XI.-—Komunikat urzę- 
dowy francuski z piątku, d. 16 listo- 
pada w południe: do 

"W Belgji usiłowali niemcy zająć 
iraneuski punkt oparcia na północ 
od Voldoeg. Atak ten zakończył się 
calkowitem niepowodzeniem i przy- 
czynił wrogowi dotkliwe straty. 

Na reszcie. irontu noe mingła 


spokojnie, z wyjątkiem prawego brzo- 


gu Mozy, gdzie ożywione walki arty- 
ieryjskie trwają nadal. 
bamoloty. niemieckie 
bombami okolicę na południe 
Nancy; ofiar nie było. | 

PARYZ, 17.X1-—Komunikat urzę: 
dowy francuski % piątku, d. 16 listo- 
pada wieczorem: 

Ożywione walki artyleryjskie na 
froncie francuskim w Belgji, w Szam- 
panji, w okolicy wzgórza Teten, oraz 
ua prawym brzegu Mozy. — 

( a rosaty irontu nema nio do do. 
ułósloDia. . Pa 


-_ Telegramy. - 
Sprawa Polski 
BUDAPESZT, 17 XL Poset he 
Stefan Tisza zapowiedział na najbliż- 
sze posiedzenie pariaraentu  węgier- 
skiego nagło inlerpelncje W sprawie 


obrzueiły 
od 


"Pols. 


- WIBDEN, 17 XL W sprawie rze- 
kOmmo Zac! vugge puiaCzenia Uaiicji 
ZlAroOrestwem A uławoe u, UnraAtASKA Ra- 
ua natuojoWwa ba posiedzeniu, odby be m 


zisa: pua przewodiiciweom posia Ue. 


nyoh, Marcora. 


Lewickiego — uchwaliła zwrócić sie 
4 manifestem do narodu ukraińskiego, 
zwołać zebranie mężów zaufania, oraz 
wezwać parlamentarnych przedstawi- 
cieli Ukrainy do jak najostrzejszej opo- 
zyeji przeciwko rządowi w parlamen- 


ie i w delegacjach. W związku z tem 


minister Horbaczewski podał prośbę 
o dymisię. i i s i 

BERLIN.-—Z Budapesztu donoszą 
do „Telegraphen Union*:. Rokowania 
hr. Czernina z przywódzcami stron- 
nictw węgierskich tyczyły się prze- 
dewszystkiem posiedzeń delegacji 
wspólnych. Omawiano przytem sprawę 
polską, oraz roszczenia czechów do 
słowacczyzny. Stefan mr. Tisza, któ- 


rego stronnicy posiadać będą wię” 


kszość w delegacjach, zapewnił hr. 
Czernina, że popierać będzie jego po- 
litykę zagraniczną. Tisza zażądał jo- 
dnak jednocześnie zapewnień uspaka - 
jających w sprawie polityki, tyczącej 
się Polski i ezechów. Podobno hr. 
Czernin Zapewnił, że w dalegacjach 
złoży oświadożenie odpowiednie. 
Manifestacja pokojowa 
|... uw Szwajcarji | 
=. ZURYCH, 18.11, W Zurychu, 
onegdaj wieczór, między godzinami 


"10-tą a Jl-tą doszło do znacznych 


rozruchów. E | 

Socjaliści zwołali wióe, na któ. 
rym odczytane być miały referaty 
na temat rowolucji rosyjskiej. Ze- 
brało się tyle osób, że w sali za: 
brakio miejsca, wskutek czego tiu- 
my zalegały Helveterplatz. Jako re 
ferenci wystąpił znani propagatorzy 
pokoju Daetwyle i Rotter. 

O godz. 10-0} wieczór ktoś pos 
stawił wniosek urządzenia 'demon-. 
stracji przed fabryką amunieji przy, 
ul. Centralnej. Około tysiąca osób 
udało się pod fabrykę i zażądało ad, 
dyrekcji natychmiastowego wstrzyś 
mania robót. Gdy żądaniu tomu ed. 
mówiono, tłum zaczął wybijać kas 
mieniami szyby, wskutek ezogo dy< 
rokcja kazała pogasić światła i roz- 
puścić personel. | 

Policja była bezradna wobec sta- 
nowczej postawy demonstrantów, wo- 
bee czego tłum udał się przed inną 
fabrykę amunicji. 

„Delegacji, złożonej z dwuch 
przedstawicieli manifestantów i funke- 
jonarjusza policji udało się namówić 
dyrekcję do zawieszenia i tutaj pra- 
cy, bez dalszych zajść. 
Wizyta której mie złożono? 

BERN, 18.11. Włoskie poselstwa 


przecza wiadomościom o wizycie po: 
sła włoskiego w pewnej misji dyplo: 
matycznej nieprzyjacielskiej, oraz.:o 


Rzymu.. dare i e e 
"Tem samem — głosi -komunika 
— upadają same przez się komenta: 
rze prasy o wszczęciu rokowań po 
kojowych. | 
Między Francją a Szwaj- 
| carja. | 
BERN, 18.11. W związku z wy: 
kryciem skandalicznej atery  szpie: 
gowskiej, poseł francuski złożył dy- 
rektorowi departamentu do spraw po: . 
litycznych związku sawajcarskiego 
deklarację, -w Której oświadcza, że 


francja zobowiązuje się do dalszey: 


ścisłego poszanowania neutraluoso! 
S4wajcacji. | | 
Stanowisko ŚGiolittiego. 
LUGANO; 18.11. — Donoszą tu 
z. Rzymu: ES | i 
Krói Wiktor Emanuel przyjął na 
dłuższej audjencji Giolitti?’ ego. | 
Wziął on udział również w kon: 


 ferencji, jaka odbyła się w mieszka. 


nig prezesa włoskiaj izby deputowa- 
- Pezyjasiole Giolittogo twierdza, 
że wytąży on wszalkie siły, by prze- 
konać teraz swych zwolenników oko: - 


nieozności — dalszego prowadzenia 
wojny. ; DORIE 
ewy urząd wioski. 


LUGANO, 18.11. — Były prozes, 
włosióego gabinetu ministrów,  Liużej 
zati, mianowany został naczelnym ko 
msurzoem urzędu dia spraw uchodź 
twa z prowincji okupowanych. 

W kalozjach portugalskich. 

HAGA, 18.11. Biuro ktoutera do 
mysi urzędowo % lautenzo Marques 


s Liezni naczelnicy plemion tubyl- 
szych w kolonjach portugalskich A- 
Tyki wschodniej poddali się. Powsta- 


416 w prowincji Zumbo uważać nale-. 


ty za zdławione. - 


. Y 
p] 


Telegramy własne 
(Ag, WAT ż ostatniej chwili) 


Bitwa morska, 

BERLIN, 18.X1. (w.).. Urzędowo. 
Podeżas bitwy, jako się wywiązała 
podczas ostatniej wycieczki anglikó w 
na wody zatoki niemieckiej w dniu 
17 b. m. ze strony angielskiej oprócz 
większej liczby małych krążowników 
i torpedowców—jak stwierdzono przez 
. nasze siły morskie i Jlatawce— wzięło 
udział 6 wielkich okrętów bojowych 
(injowych). Angielski dowódzca — 
"wbrew temu twierdzeniu—wspomina 
tedynie o lekkich krążownikach. Prze- 
ciw atakowi anglików wystąpiliśmy 


niebawem z odpowiedniemi siłami, 


co zmusiło nieprzyjaciela do odwrotu. 
Zaobserwowaliśmy kilka celnych 


strzałów, którymi ugodzone zostały. 
Statki nieprzyjacielskie. Również i la- 


tawcs nasze prżyłączyły się do walki 
i obrzuciły wislkie okręty angielskie 
bombami. CCR, : 


LONDYN, 18.XI (w.)— Do chwili 


obecnej admiralicja nie: podaje dal- 
szych szczegółów w sprawie wczo- 
yajszej wyoieczki naszych lekkich 
krążowników do zatoki Helgolandz- 
kiej. Wymienia jedynie, że krążow-. 
‘niki nieprzyjacielskie zagnano aż na 
30 mil odległóści od Heleolandu, 
gdzie schroniły się one nod opiekę 
pól minowych i swej floty bojowej, 


wobec czego nasze lekkie siły môr- 


skie cofnęły się z powrotem. faob- 
serwowano, iż jeden'ze statków nie- 
przyjacielskich stanął w płomieniach, 
na innem zaś został uszkodzony 0d- 
dział maszynówy, gdyż krążownik 


pochylił się bardzo na bok.  Jedsn. 


poławiacz min został zatopiony. Po- 
za drobnemi uśzkodżeniami nie vno- 
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- — Piotrkowska AG 157, —. 

SE | „Fykłady roznoczną się d. 15 liatonada 
4 Przedmioty wykładowe: buchalterja, arytmetyka. 
4 handlowa, ekonomia pol:tyczna, prawo handlowe, ; 

i © korespondencja i stenografja. 


NOWY H'RJER RODZKI 


nieśliśsmy żadnych strat. Również u- 
bytek w załodze okazał się bardzo 
niewielki. | | 
Zaburzenia w Szwajcawji. 
ZURYCH, 18.11. (w.) Od trzech 
dni powtarzają się tu ciężkie wy- 


- kroczenia, które trwają od wieczora 


do wczesnego ranka. Część robotni- 
ków usiłuje gwałtem przerwać pra- 
cę w fabrykach nmunicji, zajętych 
wykonaniem  oslatnich obstalunków 
dla zagranicy. Przy tej okazji dow 
szło wczoraj wieczorem, do po- 
ważnej walki ulicznej. Policja 
okazała się bozsilną, tak, że musiało 
wystąpić wojsko. Z obydwuch stron 


doszło do ostrej strzelaniny. 


Dwuch demonstrantów i je» 
den policjant zostało zabi- 


tych, a z górą 20 osób, w tej 


liczbie kobieły, adniosło rany. 
Wobeć nadesztych z pomocą oddzia- 
łów piechoty i kawalerji — narazie 
porządek przywrócono. Przybył tu 
gen. Wille. | | 
Barykady w Zurychu, 
BERN, 18.XI (w.) — Podczas o- 
statnich starć w Zurychu, na plącu 
helweckim wzniesiono barykady. 7% 
tłumu padły strzały, poczem strze- 


lali również i policjanci. Do chwili 


obecnej zamealdowano 5 zabitych i 
bardzo wielu rannych, W niedzielę 
spodziewane są dalsze demonstracje, 

. - ZURICH, 18 XI (w.) — Dodatek 
nadzwyczajny «N. Zur. Ztę." głosi: 


Po wiecu, który się odbył fu w so- 


botę,—2000 uczestników tegoż udalo 
się na ulicę Badeńską przed gmach, 
gdzie się mieści redakcja dziennika 
„N. Zuticher Ztg.® tutaj doszło 


do krwawych staré z policja, 


rezultatem których było 4 
zabitych i I7 pannych. 
Sprawą pogwałcenia 


| porządku 
zajęło się wojsko. 


Prooram Clemenceau. 
GENEWA, 18XI (w.). Oświad- 


czenia miuistarjalne Clemenceau są 


:tu' óczekiwane z naprężeniem. Zawie- 
'rają onë przedewszystkiem bilans 


z 40 miesięcy wojny, dalej — zapo- 


38 = 


| Lokarz-denysta | a anaran 24: 


Konstantynowska 48 
Przyjmuje od godziny 10 
do 1 iod 3—7.  $ 


świeta magazyn otwarty 1—6 p p 
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19 listopada 1917 roku. 


wiedź walki aż do ostateczności i ry- 
chły sąd nad wszystkimi zdrajcami 
j apostołami pacyfistysznymi. 
Prasa francuska o sytuacji. 

GENEWA, 18.11. (w.) — Paryski 
urząd spraw zewnętrznych zdaje się 
być poinformowanym o tem, Co się 
dzieje z Kiereńskim. Narazie pisma 
ograniczają się do twierdzenia, że 
widocznis maksymaliści muszą Się 
czuć dość silni, skoro zachowują się 
tak opornie wobec wszelkich usilo- 
wań porozumienia, | , 

W dniu, w którym utworzenia 
gabinetu zostało powierzone Cle- 
menceau, — biuro prasowe wydało 
hasło: „Rosja została dla koalicji 
uratowana!“ 

Ze skutego—wolny. 

BERN. 18.11 (w) — „Joural de 
Genówe* donosi z Paryża, że Cle- 
menceau, po ‘złożeniu oświadczenia 
urzędowego, zmienił tytuł wydawa- 
nego pisma » „Homma eńchainó* na 


| „Homme libre“, 


Ruch sinn-feinistów. 

BERN, 18.11. (w.) Rząd angiel- 
ski zabronił odbycia zapowiedziane- 
go przez sinn-feinistów de Valera 
i Griffitha wiecu w Waterfordzię — 
głównym okręgu wyborczym nacjo- 
nalisty Redmonda. Ubadwaj ei przy- 
wódzcy po przybyciu na miejsce 
zostali owacyjnie przyjęci : przez ro- 
botników irlandzkich.  Usiłowania 
stronników  Redmonda, którzy za- 


„mierzali napaść na pociąg sinn-fei- 
 nistów, 


zostały udaremnione przez 
wystąpienie oddziału woisk, uzbrojo- 
nego w karabiny maszynowe. Sinn- 
feiniści odbyli pod miastem wiec, 
na którym Valera ponownie gazna- 


czył, że celem ich partji jest nieza- - 


leżność Irlandii, i znacząco dodał, 
że obecnie również na froncie wło- 
skim idzie walka o wolność Irlandii. 
Eząd, który nie znajduje 
|| BEBRANIA, 
SZTOKHOLM, 18 XI (w.). Podob- 
nie, jak i inne ambasady rosyjskie— 
również i tutejsze poselstwo odmó- 
wiło uznania nowego „rządu: w Rosii. 


DE Ua MEGRI A da EE TEE i fe a 


a 


przyspasabia na stopnie celujące do wszystkich klas | 
szkół średnich. Specjalność: język niemiecki i mate- Ę 
matyka. Analfabetów wyucza w krótkim czasie pol- 


Benedykta 14 m. 28. 


OGŁOSZENIA DROBNE: 


$ stoja sprzedaje po cenach własnych 
| | niżej. Magazya Mebli Władysława 
8 Komiszowskiego, Łódź. Piotrkowska 
AR 116,1 piętro front. W. niedziele ` 


asienie rabarbara tesoroez - 


Ne 816 


Kandydat na regenta w Rosji, 

WIEDEN, 18.X1 (w.). — „Wiener 
Allg. Ztng.* donosi z Kopenhagi: 
Wielki Książę Mikołajewicz przybył 
do glównej kwatery generała Kales 
dina w Charkowie i zaofiarował mu 
swoje usługi. Kaledin oddał wiel. 
kiemu księciu dowództwo nad woj: 
skami kozackiemi i Oświadczył, żą 
o ile udałoby mu się pobić maksy. 
malistów—Kaleđin ogłosi go regentem 
i przywróci w Rosji monarchię. | 


Kaledin panem komunikacji. 


SZTOKHOLM, 18.X1, (w.). — Po- 
twierdza się doniósienie. że gen. Ka- 
ledin zajął okręg kopalń Donieckich 
przez co wywiera silny wpływ na 
ogólną komunikację kolełową, 


| Rzeź kadetów. 

SZTOKHOLM, 18.XI (w.). Według 
„Dagens Nyheler—przybyli z Paters- 
burga szwedzi opowiadają, że na uli- 
cach stolicy w ciągu ostatnieh dni 
popłynęło wiele krwi. Zwłaszcza ka- 
detów mordowano tysiącami. ' Zwią- 
zak kolejowy usiłował pośredniczyć 
pomiędzy walozącemi partjami. 


Usiłowanie samobójstwa Kies 
| .. . peńskiego, | 
BAZYLEA, 18.XI (w) — Wedlug 
doniesienia „Matina“ — Kiereński! w. 
rozterce ducha, zwątpiwszy w muż- 


„ność ratunku państwa wobec rosną- 


cej anarchji, usiłował popełnić samo- 


bójstwo. 


ROTTERDAM, 18.XI (w.)—7 Pa 
ryża donoszą: Według ostatnich do 
niesień: z Petersburga — zachodzi 
wątpliwość, czy  Kiereńskij wogók 
znajduje się jeszcze przy życiu. 


Nie zapominajmy o rodakach 
naszych, przebywających w obozie 
dla jeńców. | 


Przy każdej okazji pamiętajmy 
o biednych naszego miasta, których 
dos z dniem każdym pogarsza sii 
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gosinał paszport niemiecki, wyda“ 
ny w Łodzi na imię Leona Kow- 
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aginął paszport niemiecki. wyda- 
ny w Łodzi na imią Bluma Ie: 
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